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W i a d o m o ś c s  K r a j o w e .

S a n k t-P e te rsb u rg  dnia  28 p a źd ziern ika .
( J o u r n a l  d e  S t .  R e t e r s b o u r g  )  ̂ ^

Jego C e s a r s k a  W y s o k o ś ć  W i e l k i  Xiązę 
M i c h a ł  zawczora wieczorem powrócił  do tutey- 
szey stolicy.

 Przez Naywyżsay d y p lo m a t , pod dniem
iq października,  Vice  Admira ł  R ożnow , nąyłaska- 
vviey udarowany bry lantowaną ozdobą Orderu  ś. 
A n n y  1 szry  klassy. (G. «S'.ł

— Składka n« pomnik,  mający się wystawić dla 
Łorrionosowa w Archungelu, '„dochodziła d. 7 b. m. 
dp 25.906 rub.  19 kop.

Lis ty  z F lo r en c j i  pod d. a4 października (11. 
s. ) ,  otrzymane tu drogą nadzwyczajną,  z a w i e r a j ą  
następne szczegóły o działaniacli^flot sprzymierzo
nych  na Archipelagu:

„Po zawarciu zawieszenia broni z Ib rahimem 
Baszą, (1 way admirałowie,  C odrington i de R ig n y ,  
oddalili  się byli z Nawarinu , polegając na do- 
b re y wierze Ibrahima.  Dwie f r eg at y ,  jedna 
angielska, a druga francuzka,  pozostały tylko dla 
obserwacji* przy weyściu do portu.  Admira ł  an
gielski,  jakby przewidując,  gdy się udawał w le
wą stronę,  rozkazał kapi tanowi , pozostającemu na 
stanowisku pod Nawariot-m , uwiadomić siebie o 
nayrnnieyszćm po ruszen iu , k tóreby dostrzegł na 
flocie egiptskiey.  Z dnia a na 3 października, o- 
znaymiono ad m i ra ło w i ,  ze pomieniona fregata,; 
zbliża się z naywiększym pośpiechem,  dając znaki 
umówione o wyyściu fioty Ibrahims .Rozwinął  więc  
natychmias t żagle admirał ,  wziąwszy tylko z sobą 
t rzy  okręty,  i chociaż wiat r  dął  n.Aler pomyślnie, 
a noc była bardzo ciemna, zmierzał atoli ku pu n
ktowi  , gdzie się spodziewał napotkać okrę ty  e- 
giptskie.  D. 3 zrana, rozpoznano tę eskadrę,  zło
żoną ze 24 statków,  p łynącą  ku Patras.  P.  Ca- 
d ring ton  pośpieszył naprzód, przeciął  jey drogę, 
przemknąwszy się inuno przylądka Panos, i zajął 
pozjcyą ,  na którey mógł wstrzymać eskadrę.  Ze 
czterrna okrętami  , zmusił flotę 42Żaglową do zwi- 
nienia żagli , dając ognia ze wszystkich dział  na 
p raw ą  i lewą stronę. Wezw awszy  na swóy po
kład Mustaię Beja, dowodzącego eskadrą,  i nay- 
żywsze uczyniwszy mu wyrzu ty  za zgwałcenie 
zawieszenia broni,  oznaymił,  że ma stały zamiar 
nie puścić go daley. Pogróżka ta skutkowała 
gdyź 'e skadra  turecka odpłynęła na powrót .  A d 
m i r a ł  Śledził ją sam nie spuszczając z oka. Lecz 
jakże się zdziwił, k iedy postrzegł* nazajulrz inna 
eskadrę  turecko-egiptską u ż a g lo w ą  , płynącą na 
północ;  byłato eskadra samego Ib r ah im a  Baszy. 
Po złączeniu się z pierwszą, odmieniwszy kierunek 
obie usi łowały znowu się puścić ku Patras.  A d 
m i ra ł  angielski,  nie zmięszawszy się bynaymniey 
tym wzrosłem siły i widokiem floty 57zaglowey 
wzbraniał  jev przeyscis; wystrzały z dział dobrze 
wymierzane zat rwożyły  Ibrahima,  i przynagl i ły 
go do poddania się rozkazom admirała Qpdring- 
ton , który go zmusił powrócić do Nawarinu.  b 

T e ż ’ listy przydają , że wiele s tatków pod 
banderą auslryacką,  k tóre wiozły arnmunicye i 
żywność do Patras,  a nie chcia ły na pierwsze wez
wanie  us łuchać rozkazów admira ła  angielskiego,

dosyć złego doświadczyło przyjęcia od dział z je
go okrętów. Poczent rozkazał im udać się do po r
tu austryackiego.

ścigając Dotę egiptską,*P. C odrington  wszedł 
d. g b. m, do Zante,  a wieczorem tegoż dnia, u-  
radował  się, otrzymawszy donies ienie , że flottę 
rossyyską postrzeżono, p łynącą  ku wyspie Zante;  
wyprawując  przeto depesze d. 10 zrana, donosi,  
iż spodziew a się d. i 3 b’, rn. połączenia się t rzech 
f lot  sprzymierzonych, pod Nawarinem.  Postano
wiono było udać się tam dla ukarania Baszy, sko- 
roby sobie dozwolił naymnieyszego złamania a r 
tykułów armistycyum.

„ P o d łu g  doniesień pcd  d. U października 
(n. s.) eskadra rossyyską istotnie tegoż dnia połą
czyła się około Zante z eskadrą angielską.

„Lord  Cochrarte k rą ży  po zatoce L e p a n tu  
w  ęelu przecięcia wszelkiey kommunikacyi  pomię
dzy Patras  a Tebami ,  gdzie się znayduje znaczny 
korpus  T urków .  Odniósłszy rozmaite nad nimi  
korzyści, zabrał  im pod Tebami  ośm s tatków,  k tó 
re  spalić kazał.

„Jenera ł  C hurch  znayduje się ze znacznym 
dosyć korpusem woysk greckich w V o sn itza , zkąd 
zamierza uderzyć na Patras.

Ufława o służących w Kancellaryach wiedzy

'• T ' - " . .
"Wszystkim Zwierzchnościom wiedzy cywil -  

n e y , od dnia ogłoszenia tey Ustawy,  zabrania się 
przyymować do służby Pańs tw a i  przeznaczać 
na jakiekolwiek mieysca:

1. Kupców,  zapisanych do gild i dzieci ich, 
wyjąwszy tylko kupców pierwszey gildy,  na 0- 
snowie Ustawy i 4 listopada 1824 roku.

2. Ludzi wo lnych  i dzieci ich.
3. Mieszczan i w ogólności ludzi) należących 

do Stanów podatkowych.
4. Cudzoziemców.
(5. Abszytowanych ze służby woyskowey w  

rarigach niższych nieszlachty i dzieci ich.
6. Sług ce rk iew nych  i dzieci ich.
7. Dzieci s łużących przy dw orz e ,  k tó ry ch  

rodzice nte doszli rang klasnych ; nie rozciąga
jąc tylko lego zaprzeczenia do mieysc wiedzy przy -  
d w o r n e ^

11
Zn ajd ujący  się teraz w. różnych tnieyscach 

wiedzy cywilney służący w kęncel laryach,  k tórzy 
nie doszli rang klasnych,  dzielą się na cz tery rzę
dy: W  pierwszym irijieszczą się: szlachta  rodow ita; 
w drugim: dzieci szlach ty  osobistey, kupców is z e y  
g ild y , kap łanów  i  dyakonów  praw ow iernego w y 
z n a n ia , pastorów  ewangelickich i  ew angelików  
reform ow anych ; w trzecim: dzieci s łu żących  r z ą 
dowych  (p rykaźnych) , uczonych i a rtystó w , n ie- 
m ających ra n g ; w czwar tym:  p rzy ję c i  do s łu żb y  
p rze d  ogłoszeniem  te y  u staw y kupcy  i  dzieci k u 
pieckie 2g iey  ió c ie y  g ild y , cudzoziem cy , woysko- 
w i rang n iższych  i dzieci ich , służący p r z y  dw orze  
niem a ja cy  ra n g  klasnych i  dzieci ichJ s łu żą cy  cer
kiew ni i dzieci ich , m ieszczanie i  w ogólności lu 
dzie, k tó rzy  w yszli ze  sta n u  podatkow ego•

I I I .
Nowo wchodzący do służby wiedzy cyw il-



ney  przeznaczają się do jednego ze trzech pi erw -  komu będzie należało, sukna i prowiantu,  uskute-
szych rzędów podług przynnleżytości.  Od zabro- czniane było koniecznie w naturze.  Pozostałe od
nienia zaś, w  iszym oddziale opisanego, wyłącza- rozchodu podług etatowego naznaczenia payki i
ją się tylko ci, którzy,  na osnowie będących p raw,  sukno, obracać corocznie na pomoc zakładającym 
otrzymają pr awo ną rangi  klasnę przy wyyściu się przygotowawczym dla służących rządowych
z  U n i w e r s y t e t ó w ,  albo innych zakładów szkolnych, szkołom. Departament  prowiantski  i te Zwierzch-

IV -  n ictwa,  k tó rym poruczone będzie wydaw anie sukna
Dla podniesienia niższych służących w kan- na odzież dm niższych służących kanceł laryynych,  

cellaryach do pierwszey klasney rangi, ustanawia- obowiązane są, naznaczając tym pozostałościom ce-
i ą  s i ę  t e r m i n y  następujące: _ nę odsyłać przypadające za nie pieniężne summy do

Dla pierwszego rzędu dwa  lata rzeczywi- Izb  Powszechney Opieki  tych Gube rniy  , gdzie
8tev służby. . : szkoły przygotowawcze mają hydż założone.

Dla drugiego cztery lata. X.
Dla trzeciego sześć lat. _ Mieysca, w k tó ry ch  zarządzanie i ut rzyma-
Dla czwartego dwanaście la t ,  stosownie do nie niższych s łużących kanceł laryynych opisane 

p rzy ję tych  pr awideł  W służbie szeregowey woy-  są przez osobne postanowienia,  pozostają na swo- 
skowey* , , • ' dawni eys zych zasadniczych ustawach; ale co

Zresztą Zwierzchnic twa,  i po przeyściu tych  się tycze przyjęcia tych służących kanceł laryynych 
terminów,  nie są obowiązane przedstawiać do pod- do służby i podwyższania ich; t rzymają się pra-  
niesienia tych,  k tórych nie będą uznawali godny- wideł* opisanych w ar tykule  I  i I V  tey Ustawy,  
mi tey nagrody,  a z drugiey s t ro n y ,  w zdarzę- , _ _ X I .
niach niezwyczaynych,  jeżeli służący kancel laryy- s tanowiący się przez tę Ustawę porzą-
ny,  znajomy już z gorliwości i sposobności, połą* dek względem podziału niższych służących kan- 
czonych z nieskazitelną obyczaynością, nadto od- ce lJaryynych na rzędy, względem ich naznaczenia 
znaczy się szczególną zasługą, wtedy dozwala się i podniesienia ich do rang klasnycb,  ma bydź za- 
upraszać dla niego o rangę klasną i przed termi-  prowadzony wszędzie niezwłocznie;  wydawanie
nem n a z n a c z o n y m ;  a l e  przy tern w przedstawieniu,  odzienia i prowiantu  zacznie się, kiedy po zebra-
powinno bydź opisano d ok ładn ie , jaka mianowi- niu pot rzebnych wiadomości ułożone zostaną dla 
cie zas ługa,  zdaniem Zwierzchności ,  daje temu wszystkich wiedz etaty.
s łużącemu kancel laryynemu prawo  do takićgo wy- Na autentyku własną J ego Cesarskiey Mości
jątku.  r Sk 4 napisano:

V. M a  bjdź podług tego.
Niemający wieku lat i 4stu nie może bydź N i k o l  a t .

przyję ty do żadney wiedzy cy w i ln e y : początek St. Petersburg iA
zaś rzeczywistey służby powinien liczyć się tyl- października ,827.______________
ko od czasu, k iedy służącemu skończy się lat  16.
Każdy  nowo wchodzący obowiązany jest na po- Helsingfors dnia 18 października.
przedniczym examinie  dowieśdź, że nie tylko u- (Journal de St. Petersbourg).
mie podług prawideł  czytać i pisać, ale zna za- Nieszczęśliwi mieszkańcy Abo otrzyittali
sady gramatyki i ary tmetyki .  wie lk i  dowód oycowskiey dobroci i n iewyczerpa-

VI .  , ney wspaniałości swojego M onarcht. Przez ukaz
Służący kancellaryyni igo i 2go rzędu, stawią pod d. 27 września, Ńayjaśnieyszy Cesarz J ego-

się do obowiązkow m undu rowych  surdutach mość raczył zaassygnować 1,700,000 rub.  na wspar- 
iub  wice-mundurabl i ,  a Sgo i 4go zawsze w mun- cie ofiar pożaru.  Jrr. o Cesar ska  Mość raczył  tak- 
du ro w ych  surdutach,  mających bydź podług wzo- że przeznaczyć 5oo,coo r. dla kompani i ogniowey 
ro w  w  rysunk u rozespanych. f in landzkie j ,  k tórey fundusze nie wystarczały na

V I I .  w ynagrodzeme właściciel i  domów zgorzałych.  Z 
S urd u ty  m undu ro we i  dalsze należące do pierwszey summy,  3oó,ooo r.  mają bydź rozdane

nich odzienie, będą wydawane służącym kancel - pomiędzy osoby, które u t rac i ły  swoje majętności 
laryynym 3go i 4go rzędu corocznie bez żadne- ruchome;  a pozostałe i ,4oo,ooo r. przeznaczają się 
go za to pot rącenia z p ł a c y :  w miej scach  Gu- na pożyczkę bez p rocen tu ,  właścicielom domów,  
bernia lnych  na ra chunek  osobney na to wyzna- dla ich odbudowania, 'z  obowiązkiem w noszenia w 
czony summy, a w Minis teryach z summ , wy-  roku  po 2 od sta na kapitał .  Nadto, mieszkańcy A -
xnaczonych na utrzymanie piszących i rozchody bo wyjęci są od wszelkich podaLków przez lat 10;
kancellaryyne. równie  też uwalniają się od cła wywozowego na

V I I I .  > ten sam przeciąg czasu. Ci, k tórzy odbudują lub
Prócz tego odzienia i płacy, jaka położona naprawią  domy murowane,  będą uwolnieni od po-

Łędzie dla służących kanceł laryynych,  nienależą- stoju woyskowego na lat io, a na lat  20 ci, którzy 
cych do igo  i 2go rzędu, przeznacza się ze skar -  odbudują drewniane.  15 od sta z akcyzy soli, któ-
bu zwvczayny woyskowy pajok. re  były przeznaczone ria wybudowanie kościołów

U w aga. Pajok ten, równie  i odzież , mogą w  H e lsin g fo rs , assygnują sję przez lat sześć na od- 
bvdź dawane i w pierwszych dwóch rzędach, jć-  budowanie katedry  w Abo. Pobieranie opłat  od 
śliby kto żądał je pobierać.  wywozu drzewa na opał, ta rc ic ,  smoły i dziegciu,

IX* które  było ustąpione dla uniwersytetu Abowskiego
Naznaczający się dla kanceł laryynych służą- do r. , 838, przedłuża się do r. 1868. 

cych woyskowy pajok, a w mieyscach GuberniaU — —  ~
nych i sukno na surduty mundurowe i na odziez Odessa, dnia  i 5 p a źd z ie rn ika
do nich należącą, będą wydawane ze skarbu w na- (Wr.al  de St. Petersburg),
turze każdemu mieyscowemu Zwierzchnic twu,po-  lnauguracya kościoła lutw-kiego,  nowo zbu-
dług liczby znaydujacych się w niern takich słu- dowanego w Odessie,  nastąpiła d. 9 b. ni. w 
żacych kanceł laryynych.  Dla czego przepisuje się przytomności Radcy Taynego Hrabiego P a h /en a ,  
Głów no  zarządzającym, zebrawszy należyte wia- sprawującego obowiązki Jene ra ł  Gubernatora No- 

- - •  ̂ wo-Rossyyskiego, i Rzeczywistego Radcy Stanu
Mohilewskiego, sprawującego obowiązki Naczel
nika miasta. Budowa ta prostey,  lecz szlache- 

rozporządzać przez pośrednic two iruDernatoi»™ tney arch i t ektury ,  będzie dla mieszkańców Odes- 
Cywilnych,  o prowiancie zaś kommunikować co- sy obrządku protestanckiego,  t rwałym pomnikiem 
rocznie Depar tamentowi  Prowiantskiemu:  na ja- Wspania łości M o n a r ch , czney Nayjaśnijsyszego 
k ą  liczbę ludzi gdzie go potrzeba.  Lecz jeśliby C esar za  N ik o ła j a ,  k tóry  raczył  na ufundowanie 
Depa r tamen t  P rowian tski  wymówił  się od dosta- tego kościoła przeznaczać 35,000 r. w  tytule po-



ny wyznania protestanckiego, jako tez inne po
bożne osoby.

— Kapitan Giuseppe Sili ich * do wód z ca O- 
krętu kupieckiego rossyyskie^o, H rahin i W oron- 
cow, przybyły tu zLiworny, miał szczęście ocalić 
statek kupiecki róssyyski, porwany7 przez korsa
rza greckiego. Kapitan ten , znaydując się na 
czele konwoju okrętów kupieckich , odbywają
cych jednę drogę, dla wspólney obrony, postrzegł 
d. 7 września w okolicach Scio, brygantynę grec
ką, która zdawała się krążyć) tudzież brygantynę 
rossyyską Szybką , która była wyruszyła z Syry do 
Smirny, ponieważ postępowanie kapitana greckie
go* który zraua przeglądał brygantynę Szybką, a 
potem zmierzał ku konwojowi, wydały się po- 
deyrzanemi, kapitan więc Sillich  dał znak wszy
stkim statkom, ażeby się przygotowały do obrony; 
korsarz nie śmiał na nie uderzyć, lecz, wyścigną- 
wszy konwoy, spuścił na morze wielką łódź z z5 
ludźmi, która przybiła dobrygantyny rossyyskiey, 
opanowała rudel i natychmiast oba statki rozwi
nęły wszystkie żagle. Postrzegłszy to kapitan 
Sillich przymuszał korsarza do puszczeinia zdoby
czy) lecz nie otrzymawszy iadqey Odpowiedzi,' i 
widząc, że uciekał z brygantyną rossyyską, ude
rzył nań, a za pomocą innych statków zmusił na
reszcie do odstąpienia brygantyny, która się z nim 
połączyła i pod jego eskortą weszła, nazajutrz do 
portu Scio, gdzie miała oczekiwać na konwoy do 
Smirny. Okręt H rabina TVoroncow w dalszą pu
ścił się drogę, nie doświadczywszy już podobnego 
spotkania. _

— Trzęsienie ziemi, które się dało uczuć d* 
2 b. m. o godzinie 3 wieczorem , w Kiszeniewie 
i Izmaile, rozciągało się i do Odessy. Dwa wstrzą- 
śnieilia lak były lekk ie ,  że ledwo kilka osób je 
obserwowało.

K k ó i b w s t w o  P o l s k i e .
(V arszaw a dnia 10 listopada.

(z M onito ra  W arszaw skiego.)
N. P a n  raczył nader piękny ekzemplarz Sło

nia darować gabinetowi zoologicznemu K róle
wskiego Uniwersytetu Warszawskiego. Skóra i 

•kości tego zwierzęcia , upakowane na 5 wozach, 
wysłane zostały kosztem N. P a n a  dnia 28 z. m. z 
Petersburga , i w tych dniach przybędą do W a r 
szawy.

J W .  Hrabia Iliń sk i, Senator Państwa Rosyy- 
skiego, przybył do ley stolicy z R zym u .

JPani Marya Szym anowska , pierwsza forte- 
i a n i s t k a  NN. C l s a b z o w l c h ,  w y j e c h a ł a  do miasta 
loskwy.

Dnia 7 m. b . , na wieżę przy kościele X X . 
Dominikanów, przy ulicy F reta , zaciągnięto dzwoit 
wielki, odlany przez P. Petersilge , kosztem zgro
madzenia tychże zakonników. W azy funtów 
Poświęcony został przez J W .  JX . Jana Marcelego 
Gutkowskiego, Biskupa podlaskiego. Imie ma na
dane Dominik.

W e wsi Tl odnikach , w Galicyi, w  dobrach 
Alfreda H r. Potockiego , zakwitła w końcu paź
dziernika jabłoń, jak na wiosnę i ma kwiat pełen 
zapachu.

W e Lwowie wyszedł z druku pierwszy tom 
P oezyy Jana  JYep. K am inskiego• zawiera 61 so
netów. '

Onegday, w  niektórych okolicach o kilka mil 
od TVarszaw y  spadły śniegi w bardzo znaczney 
ilości. Dziś zimna stopni 3.

(z G azety  W arszaw skiey).

W  B erlin ie  wyszedł w tłumaczeniu Nie- 
mieckiem romans Juliana U. N iem cew icza , pod 
tytułem: Ja n  z Tenczyna. Gaze'a Berlińska do
nosząc o wyyściu z druku tego tłumaczenia,’ tak 
pisze: „Publiczność czytająca przyymie bez wąt
pienia chętnie ten utwór poetyczny, na prawdzi- 
wey historyi oparty, zwłaszcza , iż teraz znayduje 
upodobanie w powieściach, na sposób TV alter Scot
ta  pisanych, a dzieło to zasłuży tern bardziey na 
dobre przyjęcie, iż obfite jest w niespodziewane

w ypadk i , i że autor ciągle i żywo przez obrazy 
charakterów i obyczajów ciekawość utrzymywać 
umie. Tłumacz dow iód ł, iż włada językiem : al
bowiem tłumaczenie jego czytać można, jak dzieło 
oryginalne, chociaż duch języka* z którego jest 
przełożone, tak  bafdzo się różni od Niemiec
kiego. „ __________

Radom  dnia 5o października.
(x S .orr«spondenta W arszaw skiego.)

W  d. 11 września r. b. Towarzystwo Dobro
czynności Województwa Sandomierskiego, od lat 
kilkunastu ciągle istniejące, odbyło publiczne po
siedzenie swoje, na którem* stosownie do przyjętych 
zasad, zdało sprawę z całorocznych czynności, ja- 
kiemi w ciągu roku zaymowało się. Prezes tegoż 
Towarzystwa, J W .  Augustyn Nowina W itkowski, 
stosowną mową zagaił posiedzenie, a w zabranym 
głosie wynurzył hołd cieniom wiekopomney pa
mięci Nayjaśnieyszego A l e x a n d r a  Cesarza i Króla; 
pod którego zaszczytnem imieniem istnieje w prze
konaniu* iż pbswięcenie prac dla dofira ćierpiącey 
ludzkości, miłą zostanie pamiątką Wskrzesiciela 
Polski, a przez coroczne odbywanie podobnych po
siedzeń odświeżać się nie przestanie tak, jak pamięć 
zlanych na kray nasz tylu dobrodzieystwlW dalszem 
wyjaśnieniu czynności, Towarzystwo Dobroczynno
ści przywiodło* że w ciągu roku upłynionego, żebra
ło w ogóle summę złp. 12,225 gr. 9* z którey ina sta
łe utrzymanie ubogich i częściowe wsparcie wyex- 
pensowało złp. 4 617 gr. 8, a zachowało do dalszego 
przeznaczenia i swego rozporządzenia złp. 7,608 gr. 1. 
Pomiędzy dążnościami zaś, do jakich zmierza, nad
mieniło o dalszym postępie projektu wzniesienia 
w mieście wojewódzkiem Radomiu szpitala pu
blicznego* pod nazwiskiem Opieki S. Alexandra, 
i oddania go pod zarząd Sióstr Miłosierdzia, tyle 
zaszczytnie r. powołania swego znanych, z wymie
nieniem niektórych funduszów, na piefwsze upo
sażenie służyć mających , a jakie zdają się hydź 
na początkowe zakłady dosyć dośtatecznC: Nad
to, wynurzając wdzięczność swoję za dozhane wglę- 
d y ,  złożyło podziękowanie J W .  Henrykowi De- 
bolemu, Prezesowi Kommissyi Województwa San
domierskiego, za szczególnieysze przykładanie się 
do dobra cierpiącey ludzkości * i uieszczędzenie 
rozmaitych poświęceń. Daley zajęto się wyborem 
nowych Urzędników do kierowauia czynności na 
rok następny, a  lubo J W .  W itkow ski dla wielu ? 
innych zatrudnień z piastowanego Urzędu Preze
sa Towarzystwa wypływających, żądał nowe
go wyboru w mieysce swoje do prezydowania 
w Towarzystwie, gdy jednak Yice-Prezes Towarzy
stwa W . Teofil Januszewicz, Prokurator K ró 
lewski przy Trybunale tuteyszym, przywiódłszy 
liczne korzyści, których Towarzystwo pod sterem 
jego doznało, upraszał, aby takowego nie opuszczał, 
i gdy do tego przyłączono ogólne życzenia całego 
zgromadzenia, J W .  W itkowski na dal s tó rw p o -  
mienionem low  arzystwie przyjąć był zniewolonym, 
i Prezesem onegoż nadal ogłoszony został. Poczem 
posiedzenie ukończono z tem powszechnem życze
niem i zobowiązaniem członków'urzędujących, aby 
zamiar wzniesienia szpitala publicznego, tak długo 
oczekiwanego, i koniecznie potrzebnego, ile bydź 
może nayrychley do skutku mógł bydź przywie
dziony,

Z Augustow a. W  dniu 27 października , o 
godzinie 10 z południa, nadeszło kanałem 12 her- 
linek z W arszaw y , przez JP- R aszkę , dla dyre- 
kcyi kanału, częścią z żelazem, częścią z kamienia
mi ciosowemi , wyprawionych; Ciekawość oglą
dania takowych, nigdy tu niewidzianych, a nade- 
wszystko przepuszczenie podobnego rodzaju stat
ków po raz pierwszy przez szluzę pod Augusto
wem,’sprowadziło kilkaset mieszkańców wszelkie
go stanu i wieku ponad brzeg portu, co sprawiło 

,nader piękny widok , a porządek i szybkość w  
spuszczeniu i przepuszczeniu statków pr^gz szluzę 
zadziwiły nie tylko publiczność, ale nawet szy
prów. ________
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F  n  A Jf G Y A.
P a r y ż  dnia  26 p a id z ie rn ikd .

( Jou rna l  de  S t .  P e t e r , bo u r ę . )
Dono-zą z p r o w i n c y y  p r u s k i c h  nadrensk i ch  : 

Nasi  f ab ry k an c i  sukien ,  po  pow roc ie  z j a rm a rk ó w  
F r  iii U fn 1 L kiego  i L i p - k i e g o  uzatsją się na mi erny  
stan in te r essów,  k tóre  się tam odbywa ły .Nic  prawie  
n i e  przedal i  w Lipsku,,  a we f  rankforc ie  ledwo \  
mie l i  odby tu  z j a r m a r k u  jesiennego. Przekonal i  
się z łe go ,  ze ty lko  na c ie nkich  w y ro b a c h  wet-  
r i a n v e h  n u ź n a  lam g ru n to w a ć  swoje s peku la 
c j e  : gr ubsze bowuem i m i e r n e  sukna tak m a 
ły  ma>ą od by t  , źe n iepodobna  pc d e y m o w a ć  
w y so ki ch  opła t  ce lnych .  W y w ó z  sukien do L e 
wa ńt u także sję bardzo ztnnieyszył; wie lk ie  jego 
p - r i y e  leżą jeszcze w W i e d n i u ,  dl., b r a k u  kupców.

— 'Miasto N a w a r i n , na k tó re  zwrócona  jest 
t e raz  powszechna  u w a g a ,  leży w T u r c y  i euro-  
p. -yskiey,  rs*. b rz e g a c h  More i ,  na pó łnoc M odanu. 
L u d n o ś ć  jego zwyczayna  była 3o00 dusz, z k tó
r y c h  ty lk o  3oo T u r k ó w .  Donny, zwłaszcza nad 
po r t e m ,  dosyć dobrze  są z b u d o w a n e j  lecz u l i 
ce są wązkie,  b r u d n e ,  dla położenia m i e j s c o w e 
go n i e ró w n e  i wzgórkow ate .  Znaczny  tam wszak
że o d b y w a ł  się hande l ,  k t ó r e m u  sprzy ja ła  w y -  
b t r o o ś ć  por tu ,  naywiększego  w c a ł e j  Morei :*gdyż 
mogącego  pomieścić w sobie,  jak zapew niają,, 3,000 
żagli .  T w o rz y  go o bsze rn i  zatoka,  do któreyljwey- 
ście zasłania wyspa  S u a lter ia  albo Sfag ia , a ze s t ro
n y  połnocney  i północno  - wschoduiey  ciągnie się 
pasmo gór  w yso kic h .  Przeyśc ie ,  wiodące  do za 
toki ,  jest  szerokie,  a leży pomi ęd zy  w yspą  i l ą 
dem;  przys tań  zatem je;t  r azem  i wygodna  i bez
pieczna.  F o r t y l i k a c y ą  N a w a r i n u  składają 4 basty-  
ony  i cytade lla;  z n a jd u ją c e  się tam r u in y  c i e k a w 
sze sk łada ją  się z wie lkiego  wodociągu,  fon tanny  
i k i lk u  p i las t rów m a r m u r o w y c h ,  iii r a m u j ą c y c h  
f . c y i t ę  w ielkiego meczetu,  JKray okol iczny ,  z wany 
rów n in ą  jSawar ińską , jest  żyzny  i dobrze  u p r a w n y ,

— W y s z ł a  teraz nowa edycya  Z d a ń  la R osz-  
fu k o  ( M a x i mes de la Roche foucau ld)  w im tomie 
in  72  d r u k ie m  mikro.sknpicz.nym rzn ięc ia  H .  Dl do
la. Dotąd jeszcze sz tuka d r u k a r s k a  nic takiego nie 
wyda*.,,  coby się mogło po ró wnać  z tein drobn em 
a rc y d z ie łe m  pod względem czystości* a natlews/.y- 
s iko  drobnośc i  l i ter .  T y p o g r a f i a  angielska,  k tóra 
już mia ła  p r z e w a g ę  w tym względzie,  nic nie mo
że z tern w ydanie m po ró wna ć ,  k t ó r e  wyszło w ma
łej- l iczbie e x e m p l a r z y .

— Jede n  z naszych dz i enn ik ów  n as t ępn y  za
w i e j  a r t y k u ł  o p i s ma ch  pe ry o d y czn y ęh ,  w y c h o 
dz ących  vv P a r y ż u .  „ W y j ą w s z y  dz ienniki  po l i ty 
czne,  inne,  poświęcone  naukom,  handlowi ,  p r a w o -  
z n aw st w u,  sz tukom pi ękn ym ,  l i t e ra tur ze ,  w prze
ciągu lat  p ięciu szybko się pomno ży ły .  W  1822 w y 
chodzi ło  w P a r y ż u  86 dz ienników,  a na począ tku  
1827 l iczono ich  162. A b y  wnieść  ku  jak iemu 
p u n k t o w i  zmierzają szczególn ie j  nauki ,  na leży się 
p r z y p a t r z y ć  wzros towi  ogłaszać w każdym rodzaju.  
VV skażemy tu tylko ce ln ie j sze .  Od  p i e rwszey  do d r u 
g ie j  epoki  w przec iągu  lat bciu dZienniki ,  poświęco
ne naukom  i sz tukom pię knym ,  pomnoży ły  się od 16 
do 28; mające na celu handel  1 pr zem ys ł  od 2 do 1 o; 
tyczą '  e się p r aw ożna w s tw a  od 12 do 2o;medyczr.e,  od 
i 3  do.22;na?eszcie l iczba pism peryody cznych,  obey-  
m p ją c y c h  l i t e r a tu r ę  i r ozmai tośc i ,wzros ła  od 9 dp i g r ’

—  D n ia  s 5 p a źd ziern ika . —
(1 Gaiety Wartzawikioy.)

Pan  Gregorios Paleologos y k t ó r y  aź do re -  
w o lu cyi  g r e c k i e y  mieszkał  w Stam bule, wyd. -ł  tu  
p ’smo p..d ty t u łe m  : R y s  obyczajów  T ureckich  w 
X I X .  wieku.

B ió rk o  do pisania zmar łego  B ea u m a rch a is  
dało pow ód do processu.  R zadk i  ten s p r z ę t ,  ma
jący 7 stóp sze rokoś c i ,  w  k tó r y m  jest i 36 s k r y 
t y c h  szuf ladek , dosta ł  się po śmierc i  Pana B e a u 
m archa is  p e w n e m u  mi łośu ikow i  s ta rożytności .  
Niedawno d la  n a p r a w y  k i l ku  sp ręży n  dano go p e 
w n e m u  m e cha ni ko w i ,  k tó ry  za tę robotę domaga 
się 6000 f r a n k ó w  , i z powodu tak zbytecznego 
żąd.iuia poc iąga iot iy został  do t r y b u n a ł u  han d lo 
wego.

Dnia 21 b. m. Pan Delcourt puścił się balo

n em  w  ogrodz ie  T iv o li ; chc i a ł  wziąć  Z sobą je 
dnego  z b a w i ą c y c h  tu l r idyan O sagów , lecz tego 
pp l icya  zabroni ła .  O swoiey żegludze napowie-  
t r z n e y  d o n o s i , co następuje . „  W z n io s łe m  się o
kwadr ans i e  na godzinę 6stą w ie czor em  ; w k r ó t c e  
u y rżałem znowu s ł o ń c e ,  k tó re  już by ło zaszło w 
Tivoli', przez z a p o m n i c i e  nie mia łem żadnych  na
rzędz i do czynienia pos trzeżeń , ani  c iep łomierza ,  
ani  b a r o m e t r u  , ani  bussoli .  Dla tego nie wzbi ja 
łe m  się w  górę,  lecz doszedłszy do wysokości  biiz- 
ko 1800 sążni (io;ooo śtćjp), za t rzymałem się. D o 
zna łem tam p rz yk re go  zimna,  a o k r y ty  cz s r nem i  
gęsteini  c h m u r a m i ,  spuści łept  się ni fey.  W e  23 
m i n u t  po  wzniesieniu  się mojem , śc iemnia ło 
zupe łn ie ;  gęsta ch m u r a  by ła  na zachodzie słońca;  
z iemia w y d aw a ła  mi się w ie lk ą  szarą płazczyz- 
ną , na k t ó rc y  nic nie mogłem rozpoznać  ; w oda  
n a w e t  nie odbi jała ś w L t ł a .  T r u d n e m  więc b y ł o  
spuszczenie s ię ;  spuśc i łem się je d n a k  aż do wyso
kości  aóoo stóp. W t e d y  mogłem już nyrzeć  świa
tło w o k n a c h ,  i wyraźnie  słyszałem, co się działo 
na ziemi,  d źw ię k  dzwonów , szczekanie psów i 
wołan ie  do mnie .  Nie  można sobie w ys t aw ić ,  ja
ka  cichość panuje w górnem p o w i e t r z u ,  i jak się 
odgłos rozlega.  O w p ó ł  do ymey zdawało mi się, 
iż jestem nad  lasem, mającym ki lka mil  długości .  
Spu śc i łe m się szczęśliwie n a  ziemię,  nie da leko  
M o r fo n ta in e , w  Depar tamencie  Sekw any, bl izko 
i3śc ie  mi l  ( f r ancuz kich)  od P a ryża ,  i tę podróż  
od by łe m w c iągu  przeszło godzioy."

A  H G X 1 A.
L o n d y n  dnia 20 p a źd ziern ika .

(Journal de Sl. Peitersbourg.)
P o d ł u g  doniesień  k api ta na  B a ck  i po ru c z n i 

ka K in d a ll , k t ó rz y  należeli  do w y p r a w y  kap i ta 
na F ranklinu , n ie  masz wątp l iwośc i ,  że się znay-  
duje o tw a r t e  przeyśc ie  z ciaśniny D avis  do cia-  
śn iny  B  ehringa , to jest,  z Oceanu  A t l a n ty c k ie g o  
na Ocean  spokoyny.  Rozwiązane  prze to  zostało 
zagadnienie jeograf fezne , że wie lk i  ląd A m e 
ry k a ń s k i  jest wyspą ;  lecz dla n i e p r z e b y t y c h  za
w a d ,  z p rz yc zyn y  ludów , żegluga naokoło tego 
ładu,  n igdy,  albo przynaytnn iey  bardzo  rzadko,  o d 
b y w a ć  się będzie mogła.

—  Ze zwierzą t ,  k tó re  r.a szonerze M ichigan  
spuszczano z ka ta ra k ty  N iag ary ,  dw ie  ty lko  gęsi 
pozos ta ły przy  życiu.  Pomiędzy  b a ł w a n a m i  z d r ze 
wa,  wyobraża jącemi  f ig u ry  ludzkie,  k t ó r e  dla za
b a w y  publ iczności  umieszczono na s ta tku ,  znaydo- 
w a ł  się jeden,  wystaw ujący jenera ła  Jackson, spó ł-  
zawodnika  p rezydenta  A d a m sa .

—  L is ty  z T r y  poi u pod d. 3o l ipca rob ią  n a 
dzieję, że wieść o śmierc i  majora  L a in g  jest f a ł 
szywą.

—  Dochod  z k o m o r  X.iverpoolskic. i  , n ig dy  
nie b y ł  tak wie lk i ,  jak w ostatnim kwar ta le :  w j -  
uosi bowi em mi lion łuu .  szteri.

  p .  C o c k b u r n  p r z y b y ł  zswezora z K o l u m 
bi i  , na b r y g u  E clipse, na leżącym do m a r y n a r k i  
K r ó l e w s k i e y .

  O d e b ta n e  dz iennik i  z N o w e g o - Y o r k u  do
chodzą  do d. 3 paźdz ie rnika.  Jes t  "w n ich  w i a 
domość,  że jenera ł  P a ez ,  widząc ,  iż dz iennik K o
liber, w y d a n y  yv Ka rakka s ,  ciągle bron i  rządu c e n 
t ralnego ,  a godzi na kons ty tucy ą  b o l i w i j s k ą ,  kazał  
a r esz tować  r edak to ra ,  i w y w ie ź ć  go na ty chm ia s t  
z Ko lu m b i i .

— D n ia  26  —
(1 G a i e t y  W a r « r » w s l i e y ) .

Goniec g a bi ne to w y  Jo ńs ki  po b l izko ośmio- 
d n iow ey żegludze t. A n ko n y , p rzywióz ł  listy do 
Minis te rs twa  sp raw zagran icznych ,ze  Sta m b u łu  \jod 
dniem 5 b. m. i do A d t n i r a l i c y i  od A d m i r a ł a  
C odrington  pod  dniem 11 b.  m. Os ta tn ie  śą p i sane 
z Z a n te .

W c z o r a  po p o ł u d n i u  nadesz ły  tu ważne  l i 
sty z W ied n ia ,  po k l ó r y c h  odebran iu  Xiąż ę  E s te r 
h a zy  mia ł  zaraz naradę  z H r a b i ą  D udley . L k ł a -  
dy względem p o w ro tu  J u l a n ta  Por tuga lsk iego  Don  
M ig u e l A o L izb o n y ,  idą  pomyślnie .  W s p o m u i o -  
n y  - in fan t  w ra c a ją c  do P o r tu g a l i i  zwiedz i  t akże  
L o n d yn .

d o d a t e k



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N.T32
Wilno dnia y  L istopada  o - t. 1827 Roku.

Dom należący do zmarłego Pana  C anninga  
w  B rig h to n  , przedano przez l icytacyą za 4 ioo 
funtów szterlingów (168,000 zło. po)).

Gazeta N ew -T im es  umieściła list pewnego 
Angl ika,  który niedawno wróci ł  z Kolumbi i ,gdzie  
7 lat bawił .  Mniema o n ,  iż B  oliw a r  pokona 
wszystkie trudności,  jakich doznaje, a które są p r a 
wie niezliczone.

Pewny  p a n ,  k tóry  długo mieszkał w M e.xy-  
ku, poznawszy członków tamecznego rzędu i atan 
kra ju ,  twierdzi,  iz źródła jego od czasu rapportu,  
ogłuszonego w tey mierze przez Pana H um bold t, 
(#J, bardziey się powiększają, niż zmniejszają,  a 
dwie trzecie części dawnieyszych dochodów wy
s tarczyłyby na wyda tki  krajowe i na opłacenie 
p ro w i z j i  od pożyczki  zaciągniouey za granicą.

N i e m c y -
F ra n k fo r t  dn ia  u3 p a źd z ie rn ika .

(Journal de St.  Petersliourg.)
H r a b ia  F le m m in g , szambelan Kró la  Jmci  

Pruskiego,  i Pełnomocny jego Minister przy dwo
rze JNeapolitanskiru , zakończył życie d. 8 b. m. 
w A r n s b e r g , w Westfa l i i ,  mając lat 43.

  Zawieszenie broni ,  zawarte przez kom-
missyą G re c k ą ,  zaczęło bydź uważanćm na A r 
chipelagu,  od i 4 września. Rzeczona kotmnissya 
uwiadomiła o tern wszystkich Greków przez pro-  
klamacyą,  i poleciła chronić się tego wszystkie
go, cokolwiek mogłoby naruszyć to armistycyum.

i H l S Z P A N l A .
M a d r y t  dnia  11 p a źd z ie rn ika .

(Journal de St. Pe tersbourg .)
Rozkaz K r ó l e w s k i , umieszczony w  gazecie 

d. 4 b. m. ponawia w innych epokach wydane prze- 
sy, względem zachowania i ut rzymania pomai-  
ów starożytności.  __________

P o r t u g a l i i  a .
JOisbona d n ia  6  p a ź d z ie r n ik a .

(Journal de St .  Fe tersbourg).
Gościniec do Queluz, pałacu Królowey ,  zaw- 

.e bardzo jest uczęszczany , a J.  K .  JV1. ozdro-

^ *n__ Od początku chwi lowych zamieszek w lip- 
1, intendent  policyi B a sto s ,kazał aresztować wiel - 
ą* liczbę osób, podeyrzanych o st ronnictwo w sy« 
.emacie republ ikańskim.  Domyśla się on tu  spi- 
;u, zawiązanego celem utworzenia rzeczypospoli- 
■y. Siedzenia o tem ukończą się d. i 5 b. m. i 
ówczas osądzą w inow ajców  ; lecz do d. i 5, ?n- 
mdent  policyi rna praw-o aresztować,  kogo zechce.

— Tak i  jest budżet Por tuga l i i  na r. 1827: 
ichodu 8 ,5j i , ó 63 milreysów ; rozchodu 10,438,844. 
l inisteryum wewnętrzne i .o5i oy4; sprawiedl iwo- 
:i 287,530; woyny 3,997.380; marynarki  1,282,443; 
i ra w  zagranicznych 3 15,486; skarbu 3,Ó26,go4 .

T  u R c y A.
S ta m b u ł dnia  to  p a źd z iern ika .

(1 Gazety W arszawskieyJ.
Dnia 4 m. b. (dóia 22 Xiężyca Rebiulewwel)  

achodzono w tey stolicy M ew lud , święto , k tóre  
ułtan M u ra d  I I I ,  w roku Heg iry  996 ( i 553 po- 
tug E r y  Chrześci jańskiej ) na cześć narodzin P ro -  
ika ustanowił.  .Sułtan w uroczystym orszaku, 0- 
'—ony dw ore m  swoim, udał  się dnia t e g o , jak

l

*) P o d łu g  P a n a  Humboldta ,  p rze tv y ik a  do
chodów n a d  w yd a tk i w ynosiła  9,000,000 
dollarów.

zw y k le ,  do meczetu Sułtana A h m e d a  I , wśród 
wielkiego n ap ływ u  ludzi.

Vy pierwszych dniach tego miesiąca p rz y 
b y ł  tu Poseł Chana B u c h a r ó w ,  mający zlecenie, 
ażeby Sułtanowi,  jako następcy Ka l i fów ,  w  imie
niu  tego Chana,  oddał  uszanowanie i złożył poda
runki .

Dotychczasowy Tophana Nasiri  (dozorca lu- 
dwisarni ) ,  Ahm & d E J fe n d i , został wygnany  da 
D ym otyki, a A l i - B e y , bra t  znanego H u sse in -B e ja , 
na jego raieysce mianowany.  Zresztą nie zaszła 
żadna odmiana w wyższych urzędach.

Los wygnaney niedawno bogatey rodziny 
bankierów T in g h ir - O g lu , niewiadomo dotąd z 
jakiey przyczyny, sprawi ł  tu  niejakie wrażenie.

owiczenia woyskowe,  pomimo poźney po ry  
roku  , odbywają się prawie  codziennie,  a to nay-  
częściey pod osobistym k ie runkiem S u ł t a n a ; od 
niejakiego czasu szczególniej  jazda w ykon yw a o- 
broty  w pobliżu miasta; wciąż także przybywają  
nowozaciężni z pro wincyy  i uczą się muszt ry.

Na wiadomość,  iż k ilka przewozowych stat
ków powstaiiców krijżyło hlizko Scio, a miaąowi- 
cie na kanale między tą wyspą i C zesm ą , aby p rz e 
szkadzać posyłaniu tam posi łków ze stałego lądu,  
co im się leż dotąd u d a w a ło , dano tu n iebawnie  
rozkaz uzbrojenia w y p r a w y  do M y ty le n y  i Scio, 
która ma się składać z jedney k o r w e t y ,  sześciu 
brygów,  dwóch galiot, ki lku  mniej szych okrę tów 
i statków przewozowych,  i popłynąć tamże w k r ó t 
ce pod dowództwem C halil Kapitana^ Obawiają 
się, aby Grecy nie tylko nie mieli  zamysłu obledz 
S c io ,  lecz nawet  uderzyć na tę wyspę i na M y 
ty  lenę , do czego podobno jest umówiony plan  w  
S y ra ,  i Pu łkownik  F abvier  w e zw an y ,  ażeby go 
zswojemi  taktykami  wspierał .  S łychać  wprawdzie ,  
iż się tego planu zrzeczono; lecz Porta,  nie zważa-

Iąc na to , czyni pot rzebne przysposobienia do 0- 
irony, aby ochronić od nowych ok ropnych  klęsk 

wyspę S c io » k tó ra  po doznanych w roku  1822 
nieszczęściach, ledwie zuowu do siebie przyszłe.

_ W i l n o .  —
Dnia 267. m. by ł  grany przez la le tn ią  J P .  

Józefę B arey k ównę pa fortepianie,  wie lki  kon cer t  
w rozkładzie nas t ępnym: 1. W i e l k a  Synfonia
kompozycj i  Bethovena,  exekw owaua przez o rk ie 
strę. 2. W jp lk i  konce r t  kompozycyi  F .  K a l k -  
brenne ra , ,  of iarowany Nayjaśnieyszemu K ró lo w i  
Wir te mbersk iemu,  exekw ow any  przez J P .  Józefę 
Boreykównę.  3. Menvet to  kompozycyi  B etho ve 
na, exekwowane przez Orkies trę.  4 . Rondu k o m 
pozycyi J.(N. H um m ela  z ostatniego koncertu,  e x e 
kwowane przez Pannę Boreykównę.  5. F i n a ł  
przez Betnowena exe kw ow any  przez Orkie
strę. 6. Zakończyła koncert  fantazya z waryacya-  
mi kompozycyi Karola  Czernego exekwowana przez 
JP .  Boreykównę.  Młoda ta panienka,  ćwiczona 
w  muzyce,  pod przewodnic twem znawcy i dobre- 
go nauczyciela muzyki  (a swego wuja),  JP .  Ka je
tana Hawryłkow icza ,  przez 4 le tn ie , lecz nie cią
głe, przykładanie się, daje poznać zoavrcom niu- 
zyki> i wie lką  pokładać  nadzieję , iż zrówna się 
(jeśli daley  poświęci  swą pracę w tym zawód złe) 
sławnym ar tystom muzyki  tego ins t rumentu .  Ztąd 
więc zasłużyli,  jak J P .  Boreykówna,  tak  i jey n au 
czyciel J P .  Kajetan Hawry łkowicz ,  przez prę dk ie  
wydoskonalenie na za le tę,  co dało pozuać  liczne 
zgromadzenie Publiczności,  które dawało s p r a w i e 
dliwie im się należące oklaski, przez po w szechne 
zadowolenie. AT. P.

Pozwolono drukować •  Z  polecenia JFP. Litewskiego JJ^ojennego Gubernatora. 
A ndrzey Sucharski Rzeczyw isty R adca Stanu i Kawaler. 

w Drukarni R t dakcyi.
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2 Od Rządu Pożyczkowego Banku P ań
stwa ogłasza się, iż w nim przedaWać się bę
dzie oddany na ewikcyą majątek Porucznika 
Michała Karandy, Wołyńskiey gubernii Owrucz- 
skiego powiatu we wsi Stefauowce, ujęzkiey 
płci dusz 5 5 , a żcńsktey 4 8 , zc wszelką ich 
•własnością, fabryką żelazną i ziemią, przyno
szący dochodu na rok do 3 11 rub. 92 k. srebr.j 
do  czego mają hydź naznaczone terminy ąio u- 
pływie 6ciu tygodni od tego ogłoszenia.

Zarządzający Kaucellaryą Jakób Fiedorowi

1 Od Mińskiego Gubernialnego Rządu 0- 
głasza się, iż w tym Rządzie będzie się przed u - 
wad, dla uzyskania przysądzoney przez Rzą
dzący Senat na rzecz Minskiey Magistratury 
Powszcchney Opieki należności od byłego Bo- 
rysowskiego Niższego Sądu Asesora Ignacego 
Janowskiego, folwark tego Janowskiego Oso- 
win, położony w Borysowskim Powiecie , z c- 
konomicznem zabudowaniem , wodnym zepsu
tym młynem, z dziesięciu wtokami ziemi, z k tó -  
rey uprawney dziesięć morgow, śianożęci sześć 
m orgow , a reszta pod mchem i lasem; z tego 
folwarku wyliczono roczuego dochodu 4 i rub. 12 
kop. ass.; życzący zatem należeć do targów, ze 
chcą przybyć do tego Rządu na terminy is z y 23 
listopada, agi 20 grudnia terażnieyszego 1827 ro
ku , a 3 ci ostateczny 26 stycznia następującego 
1828 roku. Dnia 29 października 1827 rokm 
Mińskiego .Gubernialnego Rządu Sekretarz Rad
ca Honorowny i Kawaler Folicyau Arcino- 
wicz.

-Naczelnik Stołu Paszkiewicz.

1 Po  wysłaniu do Rządzącego Senatu od Rzą
du Gubernialnego Wołyńskiego ogłoszenia d. 18 
października,o wezwaniu życzących wziąć od lgo 
stycznia 1828 roku w trzyletnią dzierżawę t. j. 
do 1 styoznia 183 1 roku w Wołyńskiey gubernii 
w  miasteczku Berdyczowie areudowych pobo- 
row, składających się z i 3 artykułów wyrnic- 
uiorycli w tamże ogłoszeniu; possesorowie tego 
miasteczka Xiążęta Mikołay i Franciszek Radzi
wiłłowie weszli z prośbą, że trzecia tylko część 
dochodow Berdyczewa jest własnością kupców 
Jennich, a dwie części tegoż Berdyczewa nale
żą do nich i njepowirrny bydź oddawano w areu- 
de za dług kupców Jennich. W  skutek czego 
uprasza się Pana Ministra Skarbu o wczesne 
zdecydowanie czy cała Berdyczewska, albo tylko 
trzecia jey część ma bydź przez Rząd wypuszczo
na? i jak w ostatniem zdarzeniu Rząd Gubernial- 
ny ma postąpić, kiedy artykuły arendy nie są roz
dzielone i rozdzielone bydź nie mogą; a zatem u- 
przedzają się życzący, mający przybyć do tego 
Rządu aa  naznaczone terminy dla targów, iż 
berdyczewskie pobory oddawać się będą zgo

dnie z oczekującą się decYzyą Pana Ministra 
Skarbu,jto jest może bydź t y l k o  na trzecią część 
Berdyczewa Jennich. Dnia 28 października 
1827 roku. Sekretarz Lawdański.

1 Sąd Główhy Wileński Departamentu 2go 
Wysłuchawszy Ukazu Rządzącego Senatu dnia 1 9 
februaryi idącego 1827 roku w hrzttnenimże Ra
da Państwa w Departamencie Praw  i w Ogól
nym Zebraniu rozpatrując zapiskę J W . Mini
stra Justicii, o pojaśnieniu Ukazu z dnia 22 de- 
cenibrń 1786 roku, względem długów i poży
czkowych Dokumentów przez niepełnoletnie o- 
soby wydających się, zgodnie z opinią J W . Mini
stra Justioii postanowiła; iż młode osoby skoń
czywszy la t ośmnaście, które nie mają jeseze 
la t 21 pełnych: mogą czynić zadłużenia i da
wać pożyczkowe pisma, nie inaczey jednak jak 
za zgodą opiekunów; prawo wszakże takowe nie 
rozciąga się na czas przeszły i nie odnosi się 
do urządzania majątkaipi, jakowe powinno zo
stawać wedle cxystujacycli prawideł, i to po
stanowienie utwierdzono zostało Naywyżey; 
dla należnego zatym i nieodmiennego wedle 
wyż wyrażoney opinii Rady Państwa Naywy
żey utwierdzoncy we wszystkich mieyscach J»- 
ryzdycznych przewodniczenia się, przed pisał Są
dom Ziemskim, Grodzkim, a także mieyskim 
Magistratom i Ratuszom, dla wiadomości zaś 
pomiescza się i w Gazecie Kuryera Litewskiego. 
Dat 1827 roku nowembra 3 dnia.

Assesor Gasper Bille w i oz.
Sekrctar/ Dobrzański.

1 Unizey podpisanego są .dw a pantaliony, 
do sprzedania mahoniowe , augirlskiey me
chaniki, na (i oktaw w nav nowszym guście, 
ktoby życzył nabyć niech się zg ło s i  d o  domu 
W . llukszy pod Ń. 4r,3 na ulicy "Wilońskiey.

K. F. Janson.

2 Sąd Taxatorsko Etdywizorski Rcmissą 
Sądu Ziemskiego Nowogr. w celu rozdzielenia 
funduszów W W . Piotra i Anny z Raszynów 
rodziców, oraz zeszłego Jóaela ich Syna W o y -  
ciechowskich delegowany; p r z y b y w s z y  ad fuu- 
dum l i r  oby szów  w Powiat Nowogródzki , po 
ułatwieniu wstępnych czynnościńw na ostate
czny zjazd dzień 4. xbra 1827 roku zazna
czył. Na takowy przeto termin wszystKich 
pretensorow lub kredytorow tą awizacyą wzy
wa; ostrzegając że niejawiący się rozciągnąć się 
mogącą amissyą sobie winni będą.

Jan Zabiełło Sędzia Ziemski Nowog. Ex-
dywizor.

2 Sąd Ziemski P ttu  Wilenskiego w spra
wie konkursowcy na rozdział folwarków Ole- 
chniszki i B o g u s ł a w i s z k i  zwanych, w Ptcie "Wi
leńskim położenie mających, do dziedzictwa u- 
przednio Felixa i Konstaneyi Sęstwa Gran. P ttu  
WileiL a po ich zeyścia do Sukcessorow także 
zeszłych Michała i Ignacego HorodciRkich przy
należnych; jako po spełnieniu wszelkich dekre
tem dyllacyynym przepisanych czynności, celem 
ostatecznego takowey sprawy rozebrania, wzywa 
wszystkich Kredytorow i1 Pretensorow, tak do 
zeszłych Felixa i Konstacyi, jako też do Micha
ła i Ignacego Ilorodcńskich stosunki regulują
cych, aby w nayrychleyszym czasie do uinisy-



szeg o  S ą d u  7. d o w o d a m i  p o s z u k iw a n ie  sw o je  ob*  
j a w i l i ,  a zaś d e b i to r  o w ie  u s p r a w i e d l iw ie n ie  się  
p r z y n i e ś l i :  b o w i e m  d la  n ie j a w ią c y c h  s ię  K r e -  
d y t o r o w  w ie c z n a  am  missy a zap isan ą  z o s ta n ie  , 
a na d e b i to r a c h  c a ł k o w i t e  p o s z u k iw a n ie  jako  
n ie z a p r z e c z o n e ,  w s k a z a n e m  b ę d z ie .  D a t t .  1 8 2 7  
r. n ica  8 bra 2 5 d.

Z ie m .  W i l e ń .  P r c z y d .  G a sp er  H o r n o w s k i .
S ę d z ia  Z iem . W i l e ń .  S t a n is ła w  D r z e w ic k i .
S ę d z ia  Z ie m s k i  W i l e ń s k i  A lo iz y  M a łe c k i .

2 S ą d  E x d y w i z o r s k i  m a ją tk u  B u b le j e k  i 
W i d ó w k i  z C z ło n k ó w  S ą d u  Z ie m s k ie g o  L id  z*

k ieg o  s k ła d a ją c y  s ię ,  n a  n s a t y s f a k e y o n o w a n ie  w i e 
rzy  c i e lo  w  z e s z łe g o  T e o d o r a  S k in d e r a  p r z e z n a 
c z o n y ,  do r o z p o c z ę c ia  c z y n n o ś c io w  za  S t o łe n i  
S ą d o w y m  Z ie m s k im  p rzy s tą p ił ,  K o m m u n ik a c y ą .  
p a p ie r ó w  n a k a z a ł;  o e z e m  in t e r e s s o w a n e  o so b y  
z a w ia d a m ia ,  i  żo W d n iu  i »  n a s tę p u ją c e g o  m ie 
s iąca  I z b ę  s w ą  z a m k n ie  , n in i e j s z y m  m a ją c y c h  
d o  w y z  r z e c z o n y c h  m a j ą t k ó w  p r e te n s o r s tw O  
objawia* D a tt .  1 8 2 7  m ies ią ca  o k lo b r a  2 0  d n ia .  

S ę d z ia  Z ie m . L i d z k i  E d w a r d  A d a m o w ic z s  
S ę d z ia  Z ie m .  L i d z k i  A n t o n i  F r o n c k i e w i c z .  
S ęd z ia  Z ie m sk i  L i d z k i  A n d r z e y  H o f im a n u .  
P isa r z  Z i e m .  P t t u .  Licjż* A lo iz y  B o r o d z ic z .

T  A B E  L  L  A
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Trzydziesta Druga Loterya Klassyczna. Czwarta Klassa.
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W s z y s tk i e  Losy w y g ra n e  na dowod ze są zapłacone, Kol lektorowie do Dyr ekcy i  odesłać powinni .
Ciągnienie Pią tey  Klassy 32giey Loteryi  Klassyczney , rozpocznie się dnia ,4 grudnia 1827 

roku.  Losów do tey Loteryi^j 'ostac można każdego czasu u wszystkich Kol lektorów patentowanych,  
tak w Warszawie  jako i po Województwach.

Ostrzega się grających w ninieyszą Loterya,  ażeby wymienial i  Losy do każdey Klassy.  stosownie 
bowiem do A r ty k u łu  11. Obwieszczenia obok Planu, wygrana temu tylko wypłaca  się, kto z właści-  
wey Klassy posiada N u m er  wygrywający.

iv 1V ar sza wie dn ia  6 listopada  1827 rolsu.
D Y R E K C Y A  J E N E R A L N A  L O T E R Y I  K R Ó L E W S T W A  P O L S K IE G O .

K ons. Kochanowski. J . G ebhard.
Losow do tey  L o te ry i  dostać można w  Kantorze  niżey podpisanego, ale/ ty lko do dnia 23go t.  

rn., po k tórym wszystkie Bi le ty  n ieprzedane,  do W arszaw y  odesłane będą 5 gra jących więc  w tę 
Lo te ry ą  uprasza się Bilety swoje do tey  daty w ykup ić  tak  w kantorze jak u subkol lektorow , po- 
j i ieważ po ty m  termin ie  nikomu B i le ty  wydane nie będą. , Er .  von Auer .
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